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. OPLA TA POCZTOWA UISZCZONA R YCJAL TfM. Sanatorium w Tuszynku 
6t:d~ie ot11Jarte "' nał611.• 

szuc;li dnioc;li 
Jak się „:Express' dowiaduje, dzięki 

inicjatywie komisarza Kasv Chorych w 
Łodzi p. Łopuszańskiego, w dniach naj­
bliższych nastąpi otwarcie sanatorjum 
dla dzieci gruźliczych w Tuszvnku. 

WIECZORNY ILUSTROWANY. 
· Pawilony sanatorjuin ·sa. juź : zupełnie 

wykończone, ponieważ jednak ·Kasa 
Chorych nie miała obecnie pieniedzy1 na 
urządzenie wewnętrzne, a komisarz f ... o 
puszański chciał bezwzglednie odda:~ już 

Rok Vlłl I t óOż. WTOREK, 3 CZERWCA 1930 ROKU. ____ ....:..,__: __ _i... ________________________ __ CENA NUMERU IO GROSZY. NR. 153 obecnie sanatorjum do użytku chorych 
dzieci, niezbędnych utensvUów jak łó­
żek i t. d. pożyczyło na razie dowódi· 
two okręgu korpusu w Łodzi. · ' 

W ten sposób komisarz Łoousżań­
ski zdołał doprowadzić dzieło budowy 
sanatorjum w Tuszynku do koń~a~ · . . : 

Kontro a nad mięsem 
6~dzie zoostl'zona · · · 

Chi I R·ozenblatt zmarł wczora.i w szpitalu mimo Jak się dowiad~~!ŹY. ~~b:~~f!i~r-
usilnych .zab e ÓW .lekarzy. ctz~nia prze~ wractze san~ta~ne, iż : do·~~ 

dz1 przywozone bywa mek1edy poraz.o-

M a n if es ta cy1• ny po rzeb tragiczn·e zmarłych. d~jc~~~~ham~i~ chp0~:ami::~nfc~~iź~·i:s~~~ 
; · władze postanowity roztoczyć kontrolę 

Lódź. 3 czerwca. I Termin pogrzebu trzeciej ofiary tra· 1 ł pozostawienia ich tam do dyspozycji nad temi rzeźniami. Mianowicie zostanie 
Wczora.fsz~ „Republika'' donos~ta gicznego wypadk~ nie zosta! jeszpze u- prokuratorji. j wydane pol~ccnie, by rz.e~n!e ,te. doko-

Już o wstrząsa1ącym wypadku, J~ki miał stalony, gdyż dzisiaj w godzm.ach poran Wczoraj natomiast odbył się pogrzeb nywaty u?oJ? .tylko tak1eJ Ilosc1 . sztu~ 
miejsce w -domu przy ul. zawadzkiej 31'. nych prokurator czwartego rewiru wy- pierwszych dwuch ofiar wstrząsającego bydta! do Jaki eł są prz!'st?sowane, gdyz 

z t k ł I d i d śl . · • . . . . nadmierny ubóJ sprawia ze J.ekarze we- · 
am esz ~ Y w sąs e n m omu u· dał zarządzenie przewiezten~a zwłok wypadku, Wtzla I lgtelsloego, W pogrze 

1

. terynaryjni nie dążą d~ktadnie badać 
sarz Icek Wtzel, który P_rzybył celem , Rozenblata do prosektorjum miejskiego bie wzięło udział około 5.000 osób. przedkładane sobie tusze mięsa. · 
wmontowania motoru do filtru bioJogicz · . W pierwszym rzędzie dotyczy to rze-
nego, został w czasie pracy odurzony źni chojeńskiej, która nie będzie mogła 
gazami . l tracąc przytomność runął do ' tj, -- .., ._.....,•e bić dziennie powyżej 40-50 sztuk nierO.: ' 
dołu. IL e w 11fW o 'a&l VW gacizny. 

Przechodzący w tym czasie przez 'W@f~eornia nie6e•pie«:~nu.:.1i ealió01 Zeppelin leci 
pódwórze sprzedawca obwarzan~ów pod pomlilfdl!m ':f ;..op~no. z poll'roten1 do Luropu . 
Kopel Igielski, zam. przy Pl. Woblości 3 W l . 1 • 1 t bł ka • t 1• • New-York 3 czerwca 
b d ś t dki i ·u e arszawa, 3 czerwca. ntos o stę o em ys wicy po s o ~cy 1 f • · 
e ąc w a em n eszczęs w go .wy- · (Tel. od wt korespondenta). stanowi jedyny temat wszystkich roz- · W dniu wczorajszyn:i o ~od~. 21 min. 

padku, Pośpieszył Wlz~wi na ~atunek, Przed kilku dn=ami donosiiliśmy 0 tra mów. Fakt wczorajszy a zwłaszcza wpeł 1~ według czasu amerykansk1e$!0 .WY- : 
lecz spotkał go ten sam los, gdyż rów- · gicznym wypadku, jakiemu uległ ńiedaw ' znięcie żmiji pod pomnik Szopena każe st'artował Zeppelin z lotniska w · Lace­
nleż uległ zatruciu wrzlewamL no kap. Hamuliński.. w ~rodzie Siskim I sict domyślać, że tam właśnie znajduje się burst do Europy. Jest to Już siódma po~ 

świadkiem tych dwucb z błyskawl· został on ukąszony przez tado~ą żmiję, l kroi.Swka gadó,w. Dzisiejs~a .prasa .war- dróż Zeppe.lina przez Ocean Atlantycki. 
czną szybkością po sobie następuJącycb ws]tutek ~eg? uległ. pataliżow1 nóg. Obe . ~~ka atakuJe jedn?myslrue ~~1strat Tym razem statek kieruje sie do Sewilli. 
wypadków był równlei lokator tego dO· ente do~du1~m! s!.,, o nowym ~- 2'daJęc zre~dowaD.Ia ~eru .1 dolar- Na pokładzie swym wiezie on s2;000 li­

ku ~ani:a się zmiµ .w Wanzawie, co ~!8 P,<>~ ~mnik, celem Zlll$ZCZeDia kry- sJów, za których' przewóz zapłacono ·o- ' 
podsyciło jeszcze panikę, jaka panowała JOWk.i zm111. koto pól miljona zlotvch. ' · · 

34-LETNI CHIL ROZENBLAT, wśród kół rodzicielskiich. Wczoraj pięk-
mu 

który dokonywanym przy filtrze pra- ny dzień zwabił bardzo wielu spacerowi- · · 

com przyglądał się z okna swego miesz czów na skwer przy pomniku Szopena, Zam21ch na z· ył'1·e P"Bm!'era. Pranc1··,· 
kania. dotY;kającego ~ !edn~j stt:ony aL U~do: U U 4 

Rozenbtat naratafąc własne życie wskie~ z drugieł.zas ł.aziene~ N~ JedneJ w••wołoł wielkie wro•enie W s' -le,..le 
' ' z ławek w pobhzu klombu Siedmła pe. "' 11U •• ... 

skoczył do dołu blologlcznego, chcąc ra wn~ pani z panem. w pewnej chwili u.•dy polidy.:zngm 
tować nieszczęśliwych ludzi, lecz l Jego .szala owa dama podejrzany szelest obok Paryż, 3 czezwca. I z szyn, lecz na Sekwanie odwiąZano dęł , 
spotkał ten sam los co I poprzednich swej- n~i i na ziemi spostrzegła wijącą „Matin" donosi, że dotychczasowe ko naładowany prom, który miał uderżya 
dwucb. się żmiję długości około półtora metra. śledztwo w sprawie katastrofy kolejowej I o filar i zerwać m<>st. 

Na wszczęty przez lokatorów alarm Z okrzykiem zerwała. ~ę. z ławki a sie-
i dzący były obok własciciel szkołr pod pod Montereau koło Paryża wykuało Paryż, 3 czerwc-. · · 

nadjechał drugi oddział straży <>gn °· Łodzią p. Kazimierz świta.Iski uclerzył niewątpliwie, że chodzi tutaj o zamach Dochodzenia ustaliły, że na parę go. · 
weJ, któ~e~o strażacy zaopatrzeni w ma gada trzymaną w ręku laską. tmifa zwiaę politycz:ny. I dzin przed katastrofą przejechał tą link 
ski gazowe wydobyll z dołu biologiczne ła się w kłębek i szybko wpełzła pod po w toku śledztwa wyszło na jaw, że premier Tardieu, który powracał z n;:-

10 wszystkie trzy ofiary. mnik Szopena, stojący nad niewiefk4 sa- _,..... 
Na miejsce zawezwano Jednocześnie dzawklł- l.!k~ie się żmiji na skwene i nie tylko na .szynach był ~esz~ony l d? P.aryża. Utrzymuje się prz~us%ć:ze:.: 

wpełznlor1o JeJ pod nntlfflik SWW\eaa roz przyrząd, słuzący do wyrzu~ema pociągu · me, ze zaszedł tu zamach na życie pre111 
karetkę . . p<>gotowia, którego lekarz "(- r~- -r 

~~~~~nkbW~l~~~~~~~~~~~~-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~! ~ih~~~~~~t~ : 
skiego, wskutek zatrucia gazami. Jedy· dieu należy puypisać temu, że zamacho 

nie Rozenblata, który dawał słabe oz- ·15 tys1·ęcy I odszkodowan1'a wcy nie byli dokładnie poinformowani 
J131d życia przewieziono w stanie nie- • · 0 godzinie przejazdu pociągu, wioącego 
przytomnym do szpitala w Radogoszczu za siracone oko premiera. 

i ie • d j 1 Tard:ieu po przybyciu do Pait"n•' . od-
Jak s ę obecn dow1a u emy, wsze Warszawa. 3 czerwca. I służąca Grąbkówna. przeciwko majoro- J:-

kle usiłowania utrzymania go· przy ży· (Telefonem od własnego koresponcl'enta) wi Hochstinowi o odszkodowanie. Nie był dłuższą naradę z ministrami sprawie 
ciu okazały się bezskuteczne. . • chodziło tutaj o alimenty. ale o odszko- dliwości i Tt>bót publicznych, poświęcontt 

WCZORAJ OKOŁO GODZ. 5 PO N.a kanwie smutny.eh wydar~en dnia dowanie za oko, które służaca straciła katastroHe kolejowej pod Monterea1L 
POL. ROZENBLAT ZMARL, NIE OD- codziennego t~czyła się wczora1 sprawa I z ręki syna oficera. 14-letni chłooiec, ba- Pomimo tych usprawiedliwiajęcych 

zysKAWSZY PR
ZYTOMNOSCI. w warszawskim sądzie apelacyjnym. · wiąc się flowerem strzelił tak nieszczę- wyjaśnień, katastrofa kolejowa pod Mon 

Proces wytoczyła młoda dziewczyna, śliwie, że trafił dziewczyne w oko. Na .„„„ ••• „.„.„„.„••••••••••••„„„.. tereau daje pole do rozmaitych mniej lub 
koszt majora dokonano operacji, lecz więcej fantastycznych pogłosek. 

Żale i pretensje Moskwy :!'.~;~::~;:~!n;;:::~~:::::--··---------· 
pod adresem rzqdu polsklell• nia, kiedy zaś spotkała sie z odmową, DDlilrY kanadyjskie· ' 

Warszawa, 3 czerwca. I sprawców zamachu. wystąpiła na drogę sądową, żadając l5 na róll'n!A~e:.~eruAciń· · ' 
Jak już wczoraj donosiliśmy, rząd so- Niezależnie od powyższego, rząd so- tysięcy złotych odszkodowania. a miano 

wiecki, złożył notę w ministerstwie · wiecki wyraża żal, tż poselstwo sowiec- wicie 7,500 zł. za utratę 33 proc zdolno· Warszawa. 3 czerwca. „ 
spraw zagranicznych w związku z nieda- I kie nfo zostało dopuszczone do śledz- ścł do pracy i 7,500 zł. za to. że ma szkła Amerykański federal Reserve Bank 
wnym zamachem na poselstwo sowiec- twa(?). W załąozniiku zaś do noty, rza,d ne oko! straciła !'idoki na zawarcie kie powziął decyzję, iż banki związkowe . 
kie. sowi-ecki podnosi, te władze sądowe obie dykolwiek małżenstwa. mają przyjmować dolary kanadyjskie al 

w nocie tej rząd sowiecki wyra.ta U- cały (!) przedstawi:cieli poselstwa dopuś Wzuszająca forma skarsd odniosła pari, t. zn. na równi z dolarami amery-
bolewanie, że w ciągu miesiąca władze cić do śledztwa, czemu jednak nie stało rezultat i sąd okręgowy skazał majora ' ~ańskiemi .. ~rzy wymianie pobierane Rę 
śledcze nie wykryły sprawców zamachu. się zadość. na zapłacenie 15 OOO zł odszkodowania I aą tylko m1mmalne koszty bankowe, bez 

Nie wpływa to, zdaniem Sowietów, Dotychczas nie wiadomo, jak wobec ~ . , ' . · , • żadnego dyskonta na niekorzvść do}a..: · 
na poleps.zenie stosunków polsko-sowiec no~~ tej zachowa s·ię rząd polski. Ueh~7 fajo~ wn~osł apelac1ę a sąd apelacyjny ró~ kanadyjskich. W ten sposób osią··. 
kich. . . . . dz1 1ednak ~a rzecz pra'"'.dopo~o~ną, .1z 1 zatwierdził wc~oraj ~ro_k. sadu okrę- gme się. S?:ybkość i łatwość w wvmia,pie 

W konc~ rząd sow1eck1 zwraca stę do I notę. powyzszą rząd polski pomm1e mil-, KOwego w całeJ rozcią2łosci. j gotówki między dwoma krajami, związa 
rządu polskiego z apelem aby wykryto czeniem. nemi gospodarczo. 
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· Wiedeński król. wiecznych piór 
symulował samobójstwo dla ••• reklamy swy h wyrobów 

Chora lmagtnanla wyrobiła mu patent... na \V riata 
W w;eduiu odbył się w tych dnłachl Zatem na swoim „królewskim papie-1 Wobec tego tłumaczenia się, trybu~ 

proces karny przeciw fabrykantowi zło· rze" napisał list pożetnalnsr, o zmrotrn nal są<Jo"Y pd stwierdzeniu, ze Wink~er 
tych piór, t. zw. „wiecznych", .Ernesto- wypłynął łodzią na jezioro królewskie, był Już poddawany obserwacji psych1a­
wl Winklerowi, który samozwańczo naz na środku rozebrał s·ię, pozostawił suk- trycznej, wydał wyrok, skazujący go na 
wat sic i nazywa „królem wleczoyob nie w lodzi, a potem wpław dostał się sto szylingów grzywny za falszyWy mel 
J>fór". na brzeg, ubrał w przygotowany ko- dunek i za obrazę sądu, a uwalniający go 

Winkler oskarżony był o fałszywy stJutn i wieczorem powróclł do Wiednia, od winy z powodu „Dramatu na jeziorze 
meldunek, gdyż w r. 1929 w miejscowo- uważając całą sprawę za reklamę dla Królewskiem" uważając że czyn ten mie 
ścl łiofiasteln zapisał slę w księdze ho- SWoiob piór I za środek presji na sad w ści się w ramach choroby umysłowej, 
telowej jako urodzony w Wiedniu, Pod- celu podjęcia na nowo jakiejś sprawy, znanej pod nazwą ,,Pseutlologja Phanta-
czas gdy urodził się pod Wiedniem, o o- kt6ra dla nJeao się zie zakońctyła. stlca". 
brazę sądów austrjacklch, pope~~naw ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
iednem z podan sądowych, a przede-
wszystklem o wprowadzenie w błąd 
władz śledczych przez głośną swego cza % ltll)ft~fr•na od•nofta ..tifłt narodó"' 
su sprawę, która znana była we wszyst­
klch dziennikach świata jako „Dramat 
nad Jeziorem Konłgsee". 

Czytelnicy nasi może Już tera1! nie pa 
mlętają, jak to dnia 16-go września r. i. 
znaleziono w Niemczech na Jetlorte Kró 
lewskiem pustą łódź, w niej sportowe U• 
branle, klucz I kartkę z prośbą, ateby 
klucz ten oddano w hotelu, za co autor 
przeznaczał nai[l'Odę stu marek niemlec„ 
kich. · 
Zawiadomiona policja niemiecka stwier„ 
dzifa, że klucz jest od jednej z szai w po 
kojach hotelowych, w której znaleziono 
pfaszcz męski, a w Jego kieszeni niezw~ 
kle tajemniczy list. 

Nieznajomy autor pisał w nim, że od· 
blera sobie życie, obawiając się, it bę~ 
dzle pociągnięty do karnej odpowiedział 
ności za finansowanie znanych właśnie 
p0dówczas politycznych zamachów bom 
bowych w Niemczech. 

Policja niemiecka wzięła ten list na 
serjo i domyślila się rozmaitych wygo­
kich osobistości w nieznajomym samo­
bójcy. Między Innymi nawet Jedneao z 
byłych austrjacklch arcyksłatąt. 

Natomiast policja wiedeńska f wie-
deńskie dzienniki odrazu domyśliły się, Wyróżnione (z nadesłanych o~ółem w Uoścl 1100) projekty na sztandar. godło, 
te Jest to Jakiś nowy kawał reklamowy herb oraz odznakę 1.Jil narodów. 
„króla piór wiecznych''. Winklera, któ-
ry już nlejednokrot11le szukał w ten spo-
sób reklamy dla swoich wyrobów. 

Domysł okazał się prawdziwym, a I>"' 
hecnie Winkler stanął z tego powodu 
przed sądem. 

Tlumaczenle się jego przy rozprawie 
było bardzo ciekawe. f alszywy meldti• 
nek wytłumaczył rozstrojem nerwowym 

Czarny muzyk I „piękila Sonia" 
Tragiczna pomyłka, czy zbrodnia zdradzo 

, nego kochanka 
w który go wprowadził nieszczęśliwy Ntezmlernie charakterystyczna spra- ukochatUł kobkt~ przed grołqcym /el 
:;fa1łafu~k P~~e~o~ej;~ie~r:i!t~~z~~tel~a~ wa odbyła się ostatniemi czasy przed są skandalem, postanowiłem zabić iei mc­
Hofgastein. Co się zaś tyczy mistyfikacji dem przysięgłych w Nowvm Jorku. ta. W tym celu prudostatem się nocy 
na jeziorze królewskiem, to opowiedział Bohater~m tego procesu byt olbrzy. ł\Awnej do domu, gd.Z:iie zamieszkiwała 
następujacą historję: młeJ postaci murzY1!1-, artysta kabareto~ 1"" .~ 

Ubieg-te~o roku przyrzectt>JtiO murze 'WY I ulubieniec kobiet, oskarU>ny o ta· nieszczęsna kobteta i .z.akraK:Uem się 'MO 

komo lokal sklepuwy w dawnym Bur2:u mordowanie swej białej kochanki, nale• SYiPialini. 
Cesarskim, na co on bardzo liczył, uwa· t4c.eJ do najlepszego towarzYiStwa nowo - Słyszałem od'deoh śpiącego l sa.-
żając swój dotychczasowy sklep w Wie }orskiego. dzUem, u to gpi Jej mąt. Wtedy dalem 
dniu za niegodny „króla wiecznych l)iór" Mrs. Sonia - talk się nazyWała za- dotl •kUka strzaldw, celu/qc w glow<t, po• 

Winkler byt pewny przeprowadzki mordowaina - była stałym gościem w c:em ratowałem ste ucieczkQ. Nazajutrz 
przygotował nawet na tę uroczystość barze, w którym murzyn ów Jrrat na dopiero dowiedziałem się z gazet, że ofia 
manifest królewski do narodu I cieszył banjo. Będąc żoną bard·zo bogatego rą me'} z.brodm paidla S()nja. 
slę zgóry na uroczysty wjazd do Burgu cztowieilca, '{Jodawala s~ i~ko panna i u· Pośród o~ej na sali S<\d'owej pu­
Cesarsk•ego, gdzie miała słe odbyć jeao trzymywal,a stósunek TTUlasny z czar- blicz.ności z prz.eważającą Ucz.ba pań z 
koronacja. nym artyst4. najlepszy-eh sfer Nowego Jorku, wyzna-

Tymczasem po powrocie z wydeczkr Pewnego dnia, tak z.eznawal murzyn nie to zrobilo 'W!St-rząsaJące wrażenie, 
odpoczynkowej zastał swój lokal 'W Bur s.potkał on j~ gdy jechała autem wraz wiele z nich popa:dło w omdlenie i dosta­
gu zamknięty i opieczętowany, a w P"6 t jaldmś starszym panem. Kochanek za- to spaz.m6w. 
licjl wręczono mu list urzędowy z oś· · tąd'ał wytłu.rnacrenia l wówczas mrs. Obrońca OS<karżonego próbował pr7ed 
wiadczeniem~ że pomieszcze·nia w Burgu SonJa wyznała mu, że Jest to jef m.ąż. stawić etyn oskartonego, jako ald Jego 
odmówiono mu. fakt ten, jak twierdził - Chciałem z nią wtedy zerwać, ale rycerskłe~o seirca, wa:Icząicgo o honor 
Winkler przed sądem, był dla niego tra- u:1egf.em Jej gorącym błaganiom i zapew kobiety. Mimo to Jed.nak, głos ten n:e 
ge~ją, ~t?ra nasunęła mu myśl o samo· nienłom, te mąt jej nie domyśla się na- Zlnalazr oddtwięku u przysięgłych . t za­
bó1stw1e 1 szukał nawet odpo~lednieJ da sż~go stosunku. Tak jednak rtie było. bójca skazany został na śmierć w fotel!1 
my, która ~otowa byłaby ~ nim PoPełnić RMU '/JeWntJgo przychwycił on nas w elektryczuym. Po ogłoszeniu wyr lku na 
to samobóJStwo.„ naturalme udane!... '/>~WMJ cukierni t zagroził z<>nie rozwo- sali rozległy się HcZ111e glosy ob1.lrzeuia 

Damy takiej nie znalazł, jednak i dla- dem. żeby gfl uniknać i żeby uchrontt i protestu ze strony zebranych darn. 
tego dnia 16-go września udar sil~ sam 
nad jezioro królewskle, stattął w iedrtym 
z tamtejszych hotelów, w którym trafił 
akurat na pożegnalny koncert orkiestry. 

Sluchaiąc koncertu, Winkler wyobra · 
ził sobie, że to jest jego pożegnanie z ży ; 
ciem. wypil butelkę szampana, a w tóz- : 
goryczeniu, wziąwszy do rąk ja.ki~ dzien 
n!k niemiecki przeczytał, że choć suraw- , 
cy zamachów bombowych s:t w aresz­
cie, policja poszukuje finansisty, który 
stał poza nimi. I 

Pod wplywem tej wiadomośct 'PóCżUI 
się jak aktor operowy i pomyślaf sobie, · 
ż:e dobrteby było dostarczyć wra.diom l 
samobóJstwa tego finansisty. 

Najpłi:krtiejszy amant świata 

PAWEL RYCHTER 
w pikantnej intrydze dworskiej, kt6r~f ofiar~ pada 

t,Kocllłlnka 11ao 
Kalłlitctl •otclt~ 

Kryzys rządowy 
w Japonjl 

• po..,odu fonduńsfdef 
liodferendi ros6role­

nio111ef. 

PREMJER HAOAMUCHI, 
Jal'ońska admiralicja Jest wielce nleza· 
dowolona z zobowiązań, zacicur:nięh1cb 
przez rząd Japoński na niedawnei konfe­
rencji rozbrojeniowej w Londynie. Z tej 
racji premJer gabinetu japoriskiego Ha· 
gamucbl wraz z całym 2abinetem zmu­
szodY będzie prawdopodobnie podać się 

do dym.łsii. 

W Bukareszcie powstala w ostatnich 
dniach nowa orR;anizacja pod nazwą 
„Unja kobiet rozwiedzionych". 

Inicjatorki ~c~o zrzeszenia wycho­
dząc z założenia, ze cafy szereg kobiet, 
które rozłączyły się z mężami, nie po­
siada tadnego zawodu, który pozwolilbr 
im na uf ozenie sobie samodzielnie życia 
poza małżeństwem, prag-ną tym rozwód­
kom dostarczyć możliwości nauczenia 
się pracy zarobkowej, 

Nietylko w Rumun.ii, aJe 1 w we \\rsz.v 
stkich innych krajach wzrasta ilość roz­
wodów, a kobieta rozwiedziona nie po· 
siadająca ani kwalifikacyj zawodowych, 
ani majątku, znajduje się w opłakanej sy 
tuacji. 

Nierzadko zdarza się, iż mąż porzuca 
żonę starszą jut, pozbawioną uroku mt-o 
dości, ułatwiającego zawarcie nowych 
związków, a nie zapraw ioną do pracy za 
robkowej, ani do walki samodz.ielnej z 
życiem.„ 

Takie kobiety winny znaleź6 jaką§ vo 
moc - to też inicjatywa dziataczek ru­
muńskich zasługuje· na petne uznanie. 

Gmina starców 
· "' .llmeru,;e 

Dokonany świeżo spis h1dności w Sta 
nach Zjed.noczonycq A. P. ujawnił nieZ­
wykły wiek ?rzeciętny mieszkańców jed. 
nej z gmin ~ómiczych, Cooke City. 

Z pośród 50 mieszkańców tej ~m iny, 
dwu ma przeszło 80 lat, 11 - prze .;iło 
70, 13 - powyżej 60. Wiek przeciętny 
mieszkańców tej zgoła „dojrzałej" gmin)' 
wynosi 56 lat! •••••••••••••••••• „„~„..e 

D:z:lś I dni następnych. 
Epokowe arcydz.ieło filmowe, wyró:i:niaiące 
się rozmachem ln•cenizacji i niebywale 

wzruszaiącą treścią 

POŻAR ŚWIATA 
Pofężny dramat serc, osnuty n tle wojny 

światowe~ 

W rolach ~łównychr William Hall Davis, 
John Stuart i Jameson Thomas. 

Ponadto: Najpiękn' ejsza rewia warszawskiego 
"Morskie~o O ka" 

„UAM•ECH WARSZAWY" 
w wykonaniu c11tel!o zespołu teatru 

„Mor•kic Oko". 
Wspaniała ilu$łrac' a muzyczna orkie<lry sym­

fonicznej pod dyr. Leona Kantora 
Pocz. seansów o g. 4-ej pp.. w sob„ niedz 

ł ś\Yięta o i!tidz 1 ?·ei w poł. 
fl~rt•ctcja na C:!li!!!l ::-1 Ld dnia dzi ~ieiszell'o 
ćl'ny nHeiAc obnliti ne eh minimum. Na l•sze 
seanse bilety po 50 111· i 1 '•„ na pt1zost ałe 
sean&a po tł. 11 1.50 i 2 Pt>si:idacze ul i;! o­
wych ,hile16w korzvsl a;ą z c'..!n z~. 1. na 2~e 

mie sce. zł. 1.50 na I-sze mie:scc, 
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Samosąd nad · zabójEą Słomki 
KrwaWy porachunek organizacji apaszów .- bałuckich p. n. 
,,stowarzyszenie bratniej pomocy'' ze Szlamą Jakubowiczem. 

Jak•bowiftz zosdol pobidg i poranionu 
no •I. Zoc:bodniet. 

Lódt, 3 czerwca. i uznan iem" został przez pewien od fam J aresztowań, dwaj bracia Sztama i Mo·} razem udali się na kolację do kawiarnt 
Wczoraj pisma podafy krótką wiado- wysunięty jako kandydat na sędziego, szek JaknbOwicz<>wle zamieszkali przy 1 „Atlantic" przy ul. Piotrkowskiej 48. 

mość, że onegdaj wieczorem pobity zo- lecz nie chciał się zgodzić na objęcie pro I ul. Lutomierskiej 7, zasiedli na lawie os- 1 Wśród gości znajdujących się w_ ka­
stał przy ul Zachodniej 58 przez ja}<lchś ponowanego mu stanowiska. karżonych i zostali przez sąd okręgowy \Viarni było bardzo dużo zwolenników 
pijanych osobników 25-letnł Szlama ja- Wówczas mandatariusze Jego ~agro- za zamordowanie Chaima Słomki ska- i przyjaciół zabitego Stomkl, którzy o 
kubowlcz, zamieszkaly przy ul. Luto- zili mu .śmi~rcią, co zmusiło Słomkę do zani po 3 lata ciężkiego więzienia ka- I całym planie zemsty byli poinformowa-
mierskiej 7 który po opatrzeniu go przez przyjęcia prcpozycjL idy. ni. W pewnym m-0mencle Jakubowicze 
lekarza pogotowia zostat przewieziony Dowiedzieli się jednak o tem prze- Wydany jednakże przez sąd okręgo zostali sprowokowani do bójki, która 
do domu. ciwnicy jeg-o, którzy ze swej strony ró- wy wyrok nie zado\volil przyjaciół za- wynikła po kilkunastu minutach ich po-

Zda waćby się modo. że byto to je- wnież zagrozili mu śmiercią. Jeśli się nl e b!tego, którzy zaprzysięgli Jakubowi- bytu w lokalu. 
dno z pobić, jakie notowane są w Łodzi zrzeknie swej kandydatury na stanowi- czom zemstę i obiecali ją wykonać po Jednego z Jakubowiczów, a mian owi 
każdego drria prawie na każdym kroku ska sędz ieg-o. Slomka znalazł się mię- odsiedzeniu przez skazanych kary. cie Moszka, zawezwany policjant za 

Jednakże napaść na Stlamę Jakubo- dzy mlotem i kowadłem. Po dluższych BD' ~ ka 111 kaw1·2rgf brał z sobą do komisarjatu, celem spisa-
wlcza i pobicie go mają zupełnie inne namysłach oświadczył swym zwolenni- i W U • nia protokutu za wszczynanie awantur, 
podłoże niż codzienne bójki i są fragmen j kom, że cofa swą zgodę i stanowczo Przed niedawnym czasem Jakubowi gdyż tak opisali przed nim przebieg a-
t~m tocząceł ~ie od szeregu lat w dziel- 1 ni~ zgadza się na objęcie stanowiska sę I cze opuścili więzienie po odsiedzeniu wantury „spiskowcy.". . . 
mcy. ba!~cldeJ wałki między dwo~a , dz1eg"o. . , całkowitej kary. Przyjaciele zabitego Szl~ma Jaku.bo~rcz, wrd~ąc, ze, po­
part1ami o wpły~y wśród. szumo~m I T~go samego wieczoru został on na- : Sromki obserwowali ich, czekając na zosta~1e w ~aw11arm 1!1oże. się dl~ n!ego 
naszego przedmieschl. Wal.ki te, znaidu- r padnięty przez swych kompan6w. któ- okazję, by móc pomścić śmierć zabite- fatalme skonczyc, chc1al się wyn1eśc by 
jące swój ~raz w. róż·nego .rodzaju bój- I rych Ż'\danion; ośmieli!, się odmówić i 1 go przyjaciela. u:ilk~ąć zemsty ze strony swych prze-
kach, napaściach l krwawych rozpra- złamanie „sohdarnośc1 • przypłacił ży- 1 Przed dwoma dniami dwuch z nich c1wnrków. 
wach, przeplatane są od czasu do cza- 1 ciem. , zapros iło braci Jakubow~czów do filhar vV międzyczasie do lokalu przybyło 
su zabójstwami I skryt<>bójczemi m<>r· W wyniku dokonanych ·przez policje monii na koncert, · po którym wszyscy kilkudziesięciu członków „stowarzysze-
derstwamł. · · nia bratniej pomocy", którzy obradowa 

Okropna ta z.brodni.a wywołał a na 
Bałutach piorunujące wrażenie i była 
szeroko komentowana, faktyczne zaś 
tlo przedstawiało się następująco : 

W melinach złodziejskich na Bału­
tach oddawna już panowały niesnaski i 
kłótnie między dwoma odłamami ban­
dy złodziejskiej. Niesnaski i kłótnie do­
tyczyly wyboru ,,sędziego", rozstrzyga 
jące~o wszelkie spory między złodzieja 
mi. Słomka, który wśród najszerszych 
sfer bałuckich cieszył się „poważaniem 

ANK1E1A nBA.PRESSU WlEC.ZORNEQ0°. 

uPIDŻDil 

r/o pilonemu. 
W czasie bójki i·aka wynikła priy 

zbiegu ulic Andrzeja i Łąkowej między 
kilkoma pijanymi o.sobniJcami, jeden z U.. 
czestników bójki odniósł rany tłuczone ...... „ •• „ ••••• głowy i pleców. 

Ze względu na to, że przy posz.koiło~ 
wanym nie znaleziono żadnych do'kumen 
tów osO'histych, znajdował się on zaś w 
stan.ie tak pijanym, że nie mógł udz.folić 
na azdawnae mu pytan:a żadnej informa 
cjd, nie zdołano chwilowo ustalić jego tot 

l:zuiaJttie 

"REPUBLIKE" 
,XXXXXXXXXXXXXXX . samości. 

li w lokalu swym i w czasie -0brad zo­
stali zawiadomieni, że Jakubowicze 
znajdują się w „Atlanticu". Wchodzili o­
ni do lokalu właśnie w tym momencie, 
gdy Jakubowicz miał zamiar go opuś­
cić. 

Samosąd. 

- Jaką gwarancję może mi pan da.c 
za towar?„. 

- Nieruchomoś~.„ 
- ~ ma pan iakiś dom albo plac? •• 
- Nie, ale dam panu mój weksel, kt6 

rynie możę bYć ~11.iZCLony w ru~b... · 



I 

Str. 4 

Meyerowie. 
Pani Mayerowa po powrocie z miasta dowie­

działa się, że był J aklś pan. 
- Czy ten pan pytał o mnie? - zwraca się 

cblebndawczynl do służącej. 

- Nie, proszę pani - odpowiada Marysia, -
On mówił, że ta pani, o którą mu chodzi wygtą. 
da conaJmnief na czterdzieści lat, więc mu odra­
zu powiedziałam, że to nie panL •• 

- Bardzo dobrze!.,. Za to Marysia będzie 
sobie mogła Jutro wyjść na całe popołudnie"• 

- Dziękuję łaskawej pani.,. Właśnie mówi­
łam temu panu, że to pani być nie może, bo pa­
ni Już ma przeszło plęćdzleslątkę._, 

- I Jak Muysia iutro wyjdzie po Południu, 
to proszę sobie odrazu poszukać Innego miejsca. 

•• * 
Kto~ zwrócił się do Mayera z zapytaniem, 

dokąd zamierza wyJechać na lato: w góry czy 
nad morze? Mayer odparł na to: 

- Sam Jeszcze nie wiem. •• W górach ceny są 
za wysokie, a nad morzem zbyt solone. •• 

•• * Mayer spotyka na ulłcy swego przyjaciela, 
który ogromnie się spieszy. 

- Dokąd pan tak pę~I? ••• - pyta Mayer. 
- Na ,,Wesele figara". 
- To pan musi póJść osobiście .,. Ja w ta-

kich wypadkach wysyłam zazwyczaj gratulacyj. 
ną depeszę i mam spokóJ... · · 

•• *J 
Mayer Jest we Wloszecli. 
- Co?." To ma być Pompeja? ••. To sa szcząt 

Id zburzonego miasta?, •• Przecież to wygląda 

przyzwolcleJ niż chodniki na Piotrkowskiej ulicy! 
** • 
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REWEl,AC:JA 
D:.twlękowy 

_!'eatr Swietlny C.491NO 
nA EKRAnlE 

RAMON NOVARRO 
ulubieniec kobiet w swej pierwszej kreacji diwiękowej orła przestworzy 

i ANITA PAGE 
wiośniana pełna wd:r:ięku gwiazda Hollywood'u w rewelacyjnym filmie diwiękowym 

SKRZYDLATA FLOTA „ .................. „„ ... „ ..... „„„„ ... „ ...... „„ ... . 
(wielki dramat z tycia bohaterów przestwor:r:y) 

Romans, obowiązek, poświęcenie. wielka parada w powietrzu 
Wszystko oddane :s julc:rawvm realizmem przy kolosalnym 
nakładzie kosztów - Dolarów 3.000,000. 

nadprogram: Dodatek diwl-akowy Metro-Goldwyn-Mayer. 
Ceny miejsc: na poranki od godz. 12-3 po Zł. 1.­

Początek seansów: o godz. 4.30, 6, 8, 10, w niedziel• i święta o godz, 12-ej, -
l'l.49HI OCHRONNE 

w domach, gdzie są filtry biologiczne, po· 
winny być wprowadzone jaknajrychlej. 

l\ktor z brodą i wąsami.„ 
Dziesiąta muza wymaga często 

takich ofiar od artysty 
Aktor z brodą i wąsami, to coś nie­

zwykłego ... Coś - wogóle - niedopusz­
czalnego„. 

A jednak - zdarza się, że aktor za­
puszcza sobie gęsty zarost... 

Ofiar takich wymaga bowiem często 
- dziesiąta muza. 

Obecnie dwaj znani artyści polscy 
zmuszeni są do tych ustępstw na rzecz 
ekranu i - w związku z kilku nowemi 
Urnami, przygotowywanemi przez pol­
skie towarzystwa filmowe - zapuszcza­
ją sobie bęste brody. 

Artyści ci to: Samborski i Eugeniusz 
Bodo. Role, w których wystąpią oni, wy 
magaja. gęstych naturalnych bród, a czu 
le oko objektu nie znosi brody ani wą­
sów - przyklejonych ... 

Nieletni artyści 
Lódt, 3 czerwca. 

Tragiczny wypadek, jaki zdarzył się 
onegdaj w domu przy ul. Zawadzk~ej 38, 
gdzie podczas reperacji filtru dwaj ludzie 
znaleźli 

Jak już donieśliśmy, wydziar zdro- w Hollywood 
wotności publicznej zamierza wystąpić z 

śmierć w dole blot0glcznym, 
a trzecia ofiara walczy jeszcze ze śmler 
cią w szpitalu w Radogoszczu, nie jest 
pierwszym tego rodzaju wypadkiem na 
tereni·e naszego miasta. 

Ofiarami tych nieszczęśliwych wy­
padków padają zazwyczaj 

ślusarze, 

wnioskie.m .. ab~ w. każd~m d?mu, w któ 
1 
Niewielki odsetek za;ętvch przy 

rym znajduJą się filtry b1olog1czne, były filmie dzieci marzy 0 karierze 
również f .1 . 

maski ochronne 1 mowe1 
dla ślusarzy, .oraz dla innych osób. zal- W ttollyWood znajduje się 2.500 dz.ie-
mujących się oczyszczaniem dof ów bioto cl, posiadających pozwolenie filmowania 
gicznych. Narazle jest to tylko luźny pro Polowa z tych dzieci pracuje conajwyżej 
jekt wydziału zdrowotności, lecz chodzi 10 dni w roku, ponieważ w filmach nao­
właśnie o to, aby projekt ten nie zmarł gól zatrudnia się mało dzieci. 
przedwc·zesną śmiercią, jak to się, nie- Dzieci zatrudnione w Hollywood, ma-
stety, dzieje z wielu ją prawo przebywać w wytwórni do 8 

Jeden z kuzynów Mayera chwall s~: którzy zajmują się naprawianiem zepsu- planami ma2łstrackiemł. godzin dziennie: z tego 3 godziny prze-
Tam gdzie chodzi o niebezpieczeń- znaczone są na naukę (wykłady odby­

stwo życia, gdzie zaprzepaszczenie spra wają się w spec}alnych szkołach, znajdu-
- Czy pan wie iakl Ja postęp zrobiłem w 

1

. tych urządzeń filtrowych. Ponieważ nie­
sweJ karierze? Czy pan wie Jak Ja wysoko za- ruchomości takich, posiadających stare 
szedłem?._. DawnleJ bylem pedicurzystą, mói urządzenia filtrowe, jest w naszem mle- wy pociągnąć może za sobą jących się na terytorium wytwórni), go-

ofiary w ludziach, dzina na zabawę (na specjalnie dla dzie-panle, a dziś festem fryzjerem! ście 
bardzo wiele, ·niewolno bawić się w czczą formalisty- ci urządzonych boiskach), a 4 godziny •• * Mayer ma psa, którego zabrał ze sobą na let 

11:sko. Na płocl.e wywiesił napis: 
- „Ostrożnie!!! Plestl." 
- Poco pan wywiesił ten napis? - pyta 

przyJaclel, - Przecież pański pies wcale nie Jest 
taki straszny„, 

- Chodzi o to - odpowiada Mayer - żeby 

nikt na niego nie nadepnął I go nie zgniótł •• • 

~11 I Tu ·· f -1.1tW.<r. u ~O"··· 
Proiram rorzgłośni łódzkiej ,,Polskiego Radia". 

WTOREK, 3-go. czerwca 1930 r, 
Godz. 11.30 - 11.45 Przegląd prasy kra­

jowej PAT. (tr. z Warsz): 11.58-12.05 Sygnał 
CASU z Wa,rsz. Obserw. ASltronom. Hejnał z 
wi:eży Marja.ckie;j w Krakowie; 12.10--13.10 
Radjowy poranek sZJkolny (tr z Warszawy): 
a) p. Wanda Tatarkiewicz opiwie we~-0łe przy­
gody p. t. „Wesoły dzień; b) p. Bronisław Nie­
tyk~za odśpiewa szereg piosenek: c) Muzyka 
z płyt gramofonowych. 

Godiz. 13,10-15 20 Przerwa. 15.20-15.45 
Od~zy·t p. t. sfrajk Śzkolny w roku 1925 (tr. z 
Warszawy) wygtosi i1nż. Przemysław Podgórski. 
15 415 „Chwi:tika litnicza'' (wojskowe z.naczenie 
l<>tnktwa cyw.) - wygłosi kpt, pil. M. Krto_ 
wicz (tr. z Wa.rs11.); 10.15 - 17 C5 Muzyka z 
płyt gramofonowych. Gramofon i płyty z firmy 
A. Klingbeil, Łódź, ul. Piotrkow~h Hi(). 17.05 
Hi.s<totja wielkie jinsitytuc?i - opowie dr. Lu­
dwik Ze!Illbrzuski (k z Wa!"Sz.); 17.15 „Jak w 
bieżącym roku przygol«>wailiśmy zwi-e<lzanie 

PoLski przez cudzoziemców" - wygłosi dr M. 
Orłow i cz (tr. z Wal"\Sz.); 17.45 Koncert popołu­
dniowy (tr. z Warsz.); 18.45 Rozmaitośd łódz­
kie i komunikat Izby Handlowej w Łod:r:i; 19.25 

,Kwa.dra.rui buchaltera'',--wygł prea:es Zwi11~ 
ku Bucha.Lterów Rzeczoznawców i Bilana!stów 
p. Antoni Schiller (tr. z Wars:r:.)I 19.15 Tru1a­
m'.1s1ja z Opery Warszawskiej. Pi transmi'Slji ko­
n:unikaty: mełeiro!ogiczny, policyjny, sportowy 
Naz retransmisja ze st. zagranicznych (trans­
misja z Warzsawy) 

J. 

przeto jasnem jest, że niebezpieczeń- kę i biurokratyczne zasady! Władze na zdjęcia. 
stwo wypływające z tego stanu rzeczy miejskie przy dobrych chęciach mogą jest rzeczą charakterystyczną, ie 
przybiera rozmiary bardzo wielkie, cze znaleźć sposób przyspieszenia sprawy i mały tylko odsetek dzieci - artystów fii 
go naj.lepszym zresztą dowodem jest · jaknajrychlejszego wprowadzenia w ży mowych zamierza poświęcić się stale 

kronika po2otowia, cie projektu, zainic:owanego podobno karjerze filmowej, reszta marzy o zawo-
tak często notująca wypadki śmierci, I przez p. ławnika wydziału zdrowotno- dach, nie mających nic wspólnego z X 
lub też w najlepszym razie ciężkiego za- ści publicznej. Muzą. 
trucia w dołach biologicznych. • 

Nowo€zesno ieic·owo 
uwiod•a ... wlosnedo zi~a:io 

Pr.zed sądem w Chicago toczył się o­
statnio proces rozwodowy, w którym teś 
ci.owa wystąpiła w zupdnie nowej, iście 
współczesnej ll'Oli. 

Mianowicie oprowadziła sweigo zię-

- Jakże mężczyzna może być tak 
głupi, żeby się pozwolić zabrać kobiecie 
niby jakiś martwy prnedmiot. Nawet na 
mój policzek nie znalazł iadnej odpowie­
dzi. 

TEATR POPULARNY. 
Dziś. wtorek dla związków robotnic.zych 

dni następnych M,Czerwony ieneral". 
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Sza I o ny starzec zastrzelił kochankę Tajemnicze zniknięcie młodei Zony 
I dreadem kul powiia• przubglgc:h Sensacyjna zagadka: ucieczka · 

polic:tanfów czy porwanie? 
Niezwy'kłego rodtaju tragedja rozeg- ma celnemi strzałami położył ją trupem 

rała się temi dniami w Paryżu ibudząc na miejscu. Władze Stanów Zjednoczonych A.P. 
współczucie i dla jej bohatera, zabójcy Na odgłos detonacji zibiegli się sąsie- od kilku dni zajmują się tajemniczą aferą 
niejakiej wdowy Despres, jaJk równiei dzi, ale gdy Pamadaut chwycił za kara- kryminalną, która wzburzyła opinję pU­
dla jego ofiary, zabifej przezeń dwoma binek, który posiadał w domtt; ratowali bliczną w całej Ameryce. 
strzałami rewolwerowemi, - się ucieczką, powiadamiając 0 całym fak Chodzi mianowicie o ta]'emnicze znik 

Zahójcą jest niejaki Franciszek Par- cie politję. Na tę wieść komisatjat wy- nięcie młodej małżonki bogatego syna 
nadut, 76-lemi starzec, emerytowany na- słał natychmiast dwuch policjantów, któ fabrykanta nowojorskiego, Kirka. Spra­
uczyciel gimnazjalny a obecnie kustosz rzy na motocyklach stawili się na miej- wa jest tem osobliwsza, że młoda kobie­
zbiorów botanicznych jedne.go z muze- sce. Oszalały ttarzec przywitał i ioh ta zniknęła w czasie swej podróży poślu 
ów paryskich. strzałami, woibec czego musieli oni zażą bnej i dotychczas nie zdołano wykryć ża 

Tło tej niecodziennej sprawy przed- dać pomocy. dnych jej śladów. 
stawia się, jalk. następuje: Tymczasem Parnadaut zabarykado. G. C. Kirk nawet w kraju milionerów 

Gdy prof es or Parnadut przeniesiony wał · się w swym domku i zajął pozycję dolarowych zaliczyć się może do naf.boga 
został w stan spoczynku, kupił sobie ma przy jednem z okien, a gdy z komisarja- tszych ludzi. Jest to „król kondensowa­
ły domek, składający się z 2 mieszkań, z tu nadeszły posiłk i w sile kilkunastu po- nego mleka" w Stanach Zjednoczonych. 
z 'którycli jedno sprzedał młodej wdo- licjantów, otworzył w ich kierunku silny Najstarszy syn tego multimilionera w 
wie, p. Despres. Na zasadzie zawartego ogień. czasie studjów uniwersytecki.cli w Wa-
z nią kontraktu, wdowa obowiązana by- Kres tej strzelaninie położyła zaweT.- szyngtonie poznał młodą sekretarkę, w 
ła po zapłaceniu pewnej gotóW1ki, wypła wana straż ogniowa, która dosłownie nie której zakochał się i poślubił ją pomimo 
cać mu tytułem komornego po 500 fran- mal zatoniła nieszczęsnego szaleńca w oporu ze strony swej rodziny. 
ków miesięcznie. wodz'.e. W ten sposób udało się uni;!sz- Po ślub i e, który odbył się w Waszyng 

W ten sposób Parnadaut pragnął za- kodliwić oszalałego starca, założyć r-1U tonie, mtoda para udała się w podróż po 
peW?ić. sobie śro~ki, niezbędne do utrzy ! kaftan bezpieczeństwa i przewieić do ślubn.~ do Pensylwanii. Pier~sz~. część 
mama 1ego chorei żony, która pozostawa domu dla obłąkanych. I podrozy minęła bez szczegolmeJszych 
ła w zakładzie dla nerwowo-chorych i Profesor Parnadaut był znanym we przy;gód. 
gdzie płacił on za jej utrzymanie po 500 Francji botanikiem, poświ~caiącym się Pewnego dnia małżonkowie wy.jechali 
franków miesięcznie. głównie palanbotanke, t.j. części botan: z Pittsburga, małem sportowem autem, 

Początkowo lokatorka uiszczała się ki, zajmującej się zanikłemi już na świe- które prowadził sam młody Kirk. Towa­
regularnie ze swych płatniczych oibowią ! cie roślinami, spotykanemi bąclź w stanie rzyśzył im równ'.eż szofer. 
zków. W piątym j-ednak miesiącu wdo- i skam'.eniałym, bądź jako odciski na ka- W odległości jakich dwustu kUome-
wa zapłaciła 400 franków, pozostając I mieniach. .trów od Pitsburga aut·o ul~gło wwadko-
dłużną sto. li ••••••••••••• 

sę:;:i~~t'i~~·:d~i.ł.~i~:~ :~'::d.'~Yk~ tjnn2nl"·1 h2ndut~ w luh~u~~wum R~(j~n~ 
~!~~u~~oni:J::kn~~s~:;,i::;e m~f :;:f e0sz~~ L ~ t1 y u n U u UJ u a J P ~ Y 
dziło mu do natarczywego żądania dopła oeołodł .z eotóDJlii i 6rvlontó111 
cenia owych ~~franków. Pani De.sp;es kilka amerykańskich gwiazd filmowych 
zapatrywała się 1ednak na tę kwestię ma 
czej, uważając, że nawiąza.ny. ze swym . Onegdaj dokona~o niezwykle zuchwa l r~m w. ręku .od je.dnego do drug: ego gra-
gospodarzem romans zwalnia Ją wogóle z łego napadu na pociąg luksusowy „San- bił kle1noty i got~wk~. 
płacenia komornego. . ta Fe". Po obrabowanm pierwszego wa~o~u 

Na tern He doszło pomiędzy obojgiem ! Gdy poc!ąg znalazł się kilka stacyj za bandyta przesze~ł do ~rugie~o, gdzie 
do ostrej kłótni, w czasie której wdowa Los An<Seles do pierwszeg.1 wa<fonu zrt <.tjdowało się kilka gwiazd f1lmowy;h. 
usiłowała wyrzucić za drzwi swego ko- wszedł fakiś elega.ncki mężczyzna w"" ma Najpierw przyszła kolej na znaną 
chanka i gospodarza. W odpowiedzi na sce, klóry zażądał od p.isaierów wyda- gwiazdę Marion Nixon, któ~a razzm ze 
to profesor chwycit za rewolwer i dwo- nia pieniędzy. Podchodząc z rewolwe- swym mężem Edwardem Hilmanem je-

wi, który uniemożliwiał dalszą jazdę. 
Kirk wespół z szoferem starali się napró 
żno naprawić uszkodzenie, wreszcie Kirk 
wysłał szofera do najbliższej miejscowoś 
ci, oddalonej od miejsca wypa.dku o 16 ki 
lometrów. 

Prześzło kilka godzin, a szofer n.ie po 
wracał. W bezludnej okolicy nie można 
bylo uzyskać na miejscu żadnej pomocy 
więc wreszcie młody małżonek ziniecier­
pliwiony P'Ostanowił sam udać się po dru 
gie auto. 

Żonę pozostawił w zepsutym wozie. 
Koło godziny 5-ei popołudniu Kirk po 

wrócił z innym samochodem, ale jaki eż 
było jego przerażenie, gdy nie zastał żo­
ny. 

Wszelkie poszukiwania nie dały żad­
nego rezultatu. 

Przypuszczano początkowo, że mło­
dą kobietę porwali ibandy'oi, c~lem uzy­
skania okupu, ąle dotychczas nie zaszło 
ńic takiego, coby potwierdziło to przy­
puszczenie. 

Część prasy amerykańskiej wysuwa 
inną hipotezę, mianowicie podejrzenie, 
że młodej pani Kirk nikt nie porwat a1e 
sama ona uciekła od męża. 

Uszkodzenie auta miało być spowodo 
wane rozmyślnie, celem ułatwienia ucie­
czki. Przypuszczenie to mało pra wdopo 
dobne, poparte jest jednak faktem równo 
czesnego zniknięcia szofera, który do.. 
tychczas nie dał zna'k11 życia. 

• 
chała wagonem sypialnym. Złodziej za­
brat im 4000 dolarów gotówką, dwa wie! 
kie pierścienie brylantowe i kilka sztuk 
drobnych klejnotów, 

;W drugim prz,edziale znajdown.ła się 
żona Al Jolsona znana z dod~tków 
dźwiękowych gwiazda Ruiby Kzelr, która 
zdołała część klejnotów uratować, scho­
wawszy ie pod poduszkę. 

Jednej z artystek zabrał bandyta ko! 
ję brylantową wartości 12.0UO dolarów. 

~-•••••••••••••~••••••••••••••~T~dookoo~pooa~.-W~m~~l -Ba~ro~ęz~~ci~e-.Prouę 
przecie nic nienaturalnego.„ Może mu mi opowiedzieć dokładnie o wszyst-

W walce ze światem zbrodni 
NaDisal na specialne zamówienie „Expressu• 
b. aspirant policji śledczej D. W. BACHRACH 

pan także zaproponować odłożenie wy- I kiem.„ 
jndu, gdyż córeczka chce sie pożegnać I - Ojciec panny Zosi odsapnał, przeł 
z krewnymi... Wógóle mów pan to ws~y knął spory haust czarnej kawv i począł 
stko, co mówi zazwyczaj o]c1ec w podo opowiadać: 
bnych okolicznościach, oczvwiście-oj-1 - Gdy wszedłem z córka do pokoju 
ciec, który nie wie nic o zasadzce, jaką . tf.go łotra, zorjentowałem sie odrazu, że 
przygotowano na jego córke.„ Czy pan ! nie jestem bynajmniej osoba mile wi­
mnie zrozumiał? I dzianą.„ Rumun zdradzał pewien nie-

' 

- Najzupełniej, panie komisarzu... pc,kój, który usunąłem niezwłocznie nie 
- Mam nadzieję, że wvwiążę się śmiałem zachowaniem sie„. Powiedzia­

' p~m dobrze z zadania„. Jeszcze raz pod lcm mu, kim jestem i w jakiej sprawie 
- Co się stało, panie komisarzu? Je- to, by uchronić pańską córke przed nie- kreślam kon ir„-zność zachowania dys- 1 przyszedłem do niego.„ Udawał. że się 

stem ba~dzo niespokojny„. I szczęściem„. Biorę to na siebie i za,pew- krecji i ostrożności.„ Po wizvcie w „Bri i b<1rdzo ucieszył, zadzwonił nawet na 
- Nic groźnego, proszę pana„. Chcia niam pana, że nic złego jej sie stać nie stołu", odeśle pan córke do domu, sam kelnera, któremu kazał przynieść do nu-

łem tylko pomówić z panem w sprawie może„. W zamian za to, chcę, bv pomógł zaś przyjdzie pan do Lours'a, gdzie bę- 1 meru kawy i ciastek... -
pańskiej córeczki ZosL. I mi pan do zdemaskowania i ujęcia ło- de na pana czekał... Tam omówimy dal- - To są koszta handlowe„. - zau-

- W sprawie Zosi? - zdziwił się, tra„. I sze kroki działania.„ ważyłem z uśmiechem. 
spogl~dając na mnie wybałuszonemi o- - Uczynię to bez wahania, panie ko- - Dobrze„. - Pan Z. uściskał ml sil - Zachowywałem sie również swo-
czam1. misarzu.„ 1 nie dtoń. - Jeszcze raz serdecznie panu bodnie, - ciągnął dalej Z„ - choć przy 

- Tak, proszę pana.„ - odoarłem.- - Doskonale ... Niech oan mnie po- . dziękuję za uświadomienie o niebezpie- 1 zriam się panu, że ręka świerzbiła mi po 
Otóż rzecz przedst~wia sie w następu- słucha uważnie.„ Córeczka mówiła pa- ' czeflstwie, jakie czyhało na moją Zo- I rządnie„. Z jaką rozkoszą rzuciłbym się 
jący sposób: Córka pańska otrzymała nu napewno, że ma dzisiaj zanieść temu I się„.. j na niego i pobił do nieprzvtomności.„ 
posadę, czy. prawda?... . rumunowi dwie fotografie„. - Nic wielkiego, spełniam tvlko mój 

1

. Ale to niema nic do rzeczv„. W orzeko-
- Tak Jest„. Mówiła m1 wczoraj o - Tak, tak, mówiła mi o tern... I obowiazek.„ ncniu, że zdobył całkowicie moie zaufa-

tem.„ . . . - Otóż właśnie.„ Musze jeszcze pa- Po tej rozmowie z ojcem niedoszłej . nie, łotr począł wychwalać Zosię pod 
- Czy mówiła panu równiez o wa- , nu zaznaczyć, że przestępca jest spryt- ofiary handlarza żywym towarem, uda- niebiosa, zapewniając mnie. że dziew­

rukach, ja~ie jej postawił jegomość, któ 

1 

ny i należy wobec niego zachować jak- lcm się do urzędu śledczego, gdzie na-j czyna robi wspaniałą karje. re, bo jego 
ry ją angazował?.„ najostrożniejszą taktykę ..• Jeden nieroz tychmiast odbyłem poufna konferencję siostra jest osobą o niezwvklvch zale­

- Naturalnie.„ Dlaczego zresztą mia ważny krok z naszej stronv może po- z naczelnikiem, dr. Ultzenem. oraz moim tr.ch i potrafi należycie wvnag-rodzić u-
łaby to ukrywać przedemna ?.„ psuć całą sprawę.„ bezpośrednim zwierzchnikiem. komisa- I czciwą pracę.„ Potem poczał rozwodzić 

- I nic pana w tern wszvstkiem nie - Zastosuje się do wszvstkich pań- r 1.em Sommerem. się nad swojemi przedsiebiorstwami kt6 
zadziwiło? - pytałem dalei. skich wskazówek... I Postanowiliśmy aresztować łotra do re posiada w Rumunji i Francji, dając 
. - Abso!utn~e nic„. Chyba ~lko .to, - O tom~ wlaśnie ch~dzi.„ Musi pan 

1 
pierona dworcu, albo też nad samą gra- : mi między wierszami do zrozumienia, 

ze otrzymuJe meprawdopodobme w1el- . zachować zimną krew 1 bezwzględny 

1

. mcą, a to w tvm celu, aby fakt nrzestęp że mogę liczyć u niego na jakaś posad­
kie wynagrodzenie„. Ale, jak na zagra-

1 

spokój, szczególnie, że zachodzi po- . stwa był mu dowiedzionv bez żadnych kę ... Krótko mówiąc, czarował mnie, jak 
nicę, są to pono warunki normalne.„ trzeba, by stanął pan oko w oko z tym 

1 

wątpliwości.„. Mimo, że umówiłem się : mógł, a ja uda walem, że przyjmuję 
~ie chciał~m ju~ dłu.żej ukrywać smu łotrem.„ . . . . ~ panem Z. na godzinę ~iódm~ i miałem ; wszystko za dobra. monetę.„ Rozpływa 

tneJ prawdy 1 pow1edz1ałem 01cu panny - Będzie m1 trudno mówić z mm 1 Jeszcze czasu pół godzmv. me mogłem , łcm się poprostu w podziekowaniaćh, 
Zosi to, co myślałem o całej tej sprawie, spokojnie, przyrzekam jednak. iż wypeł · usiedzieć na miejscu z niezwvklego pod choć pięści zaciskały sie do bicia„. 
Boleść pokryła jego policzki. . nię skrupulatnie pańskie polecenia„. niecenia. - Czy nie mówił pan z nim o odro-

- Co? - wyszeptał przerażony. - - Niech pan posłucha„. Otóż, gdy Wsiadłem do samochodu i udałem się cnniu wyjazdu? 
Handlarz żywym towarem?... panna Zosia pójdzie dzisiaj z fotografja- do Lours'a, gdzie zająłem mieisce przy - Owszem, mówiłem mu o tern, .ale 

Otarł chusteczką czoło. które pokry- mi do hotelu, chciałbym, by poszedt pan ; jednym ze stolików. Co chwila oodnosi- Gdpowiedział mi, że jest to niemożliwe 
Io się grubym potem i spojrzał na mnie z nią razem„. łem wzrok z nad gazety, którą nrzerzu- 1 gdyż s10stra jego wyjeżdża bezwzglę~ 
błędnym wzrokiem. Z trudem ooanował - Czy to nie wyda sie tamtemu po- calem niecierpliwie, i spogfadaf em w dnie w niedzielę do Paryża... Ma ona 
wzburzenie i rzekł: dejrzane?.. sh unę wejścia. wreszcie przvszedł i po-

1

1 oczekiwać na nowozaamwżowaną to-
- Jeżeli .to n:a b~ć pra.V:'~a. nie bę- ~ Nie„ .. q ile! oczywiście. oan się śpieszył V:' .stronę mego stolika. ~arzyszkę podróży na dworcu przy 

dę zastanawiał się am chw1h 1 zastrzelę bĘdzie odpow1edmo zachowvwat... Po- - No 1 Jak poszło? - zapytałem. Priedrichstrasse, zaopatrźona już w dwa 
tetra._.. I ·wie pan, że przyszedł pan po to. by po- - Mam wrażenie, że wvwiązałem b~Iety na dalszą podróż.„ 

- Sprawę ukarania przestępcy niech znać brata przyszłej chlebodawczyni , się dobrze z ~el-{o zadania ... - odparł ł 
paz zostawi sądowi„. Narazie chodzi o 1 swojej córki i by mu podziekować za Z., zajmujac miejsce. 

(D. c. n.). 
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Nowurozktadjozdgodl5maja 
Dworzec Fabrucznu. 

ODCHODZACE. 
Do Warszawy 5.40 I Do Koluszek 18.15 (z połączeniem na 

tł " 
7.50 posp. 

19.00 
Warszawę) 

20.35 (z połą.;zeniem na "' „ " " „ " 16.20 Warszawę, Wie­
dań, Pragę). 

23.30 (z połączeniem na 
Warszawę i Buda­

peszt). 

„ Koluszek 1.50 (z polączen!em na 
Warszawę) 

" „ .. " 
tl " 

" " 

" " „ ,, 

„ " 
,, .. 

3.35 
6.50 

10.50 
12.10 (z 

" 

pqłączeniem na 
Warszawę) 

14.15 „ 
15.05 (od 15. V do 30.X 

z połączeniem w 

" 
„ 

" „ 

„ „ 
" " 

Koluszkach do Pra 
gi, Wiednia, Ma- ,. AndrzeJowa 
rienbadu, Karlsba-

du i Rzymu). 
15.55 (bezp. do Krakowa) 
16.45 (z połączeniem na 

Warszawę) 

„ 
„ Skarżyska 
„ Skarżyska 

PRZVCHODZACE. 

8.25 tylko od 15/V-30/IX 
w 1.;edz. i święta. 

19.30 „ " 
21.35 (z połączeniem na 

Zakopane, Krynicę, 
Rabkę, Rymanów, 

i Iwonicz) 
7.30 w poniedziałki i dni 

pośw. 

21.15 w niedziele i święta 
10.05 

16.20 

Z Warszawy 23.56 pośp . 
16.35 

Z Koluszel!" 14.45 
16.05 
18.00 
22.57 

„ " " „ „ " 20.06 
„ Koluszek 1.30 

'4.00 
5.47 
6.52 
7.21 
8.37 
9.50 

„ Koluszek 
„ 

" „ „ 
Ił " 

„ " 
" „ „ „ 
tł " „ „ 
tł „ 

10.55 
13.55 

-

„ „ 
„ 

" 
'' n „ Andrzejowa 
„ to 

„ Skarżyska I „ Tarnobrzega 

7.40 tylko w dni powsz. 
21.17 w niedz. i święta. 
22.22 w niedz i święta. 
8.53 w pon. i dni pośw. 

21.48 w niedz i święta. 
12.50 
19.40 

l·SZY DŹWIĘKOWY sp LE ND li D 
Kino-Teatr w Łodzi i 

• 

Wielki PRZEBÓJ dtwiękowy ŚPIEWNO- MóWIONY 
p. t. 

„KOBIETA, KT~RA CIĘ ftl60Y ftlf ZAPOMftl". 
Monumentalny dramał erotyczny. w którym 

Przy drzwiach zamkniętych 
aądzono uroczą divę w osobie 

Dziś I dni 
następnych! 

• 
LIL DAGOWER 

• 
Ponadto: 

za zabójatwo kochanka, którego rolę cdtwarza najprzystojniejszy 
amant filmowy 

IWA.N PE'l'ROWICZ 
W filmie tym wersja ipiewna i mówiona iest w języku francuskim 

Godziny rozpoczęcia przedstawień 4, 8, 8 i 10 wBecz. 
Ceny miejsc do godz. 8-ej zł. 1.-, 2.-, 3.-

HAtłKA ORDOtłÓWrtA • wygłosi słowo wstępne o swym udziale w dtwłe· · 
kowcacb oraz ś~iewa nSam ml m6wlłel• 

I „l'łapr6ino prosl•z mnie", 

- Re~lamJ iwietlne w ~ar'u KoleiowJm „ „ „ „ 
ml 

~ 
• 

Na mocy oncesji, wydane! przei MAGIS1RAT m. ł.ODZI urządzamy 

reklamy świetlne na słupach mleJskieoo parkano. 
otaczafllcego Ogród Kolejowy ze strony uL Narutowicza, Kiliósldego i Slcwerowe. 

Park · Kolejowy znalduje się przy 1amym dworcu, między trzema najrucb 
liwszemł ulicami naszego lniasta. 

Reklamy świetlne. wykonaue nalestetyczniet. oiwietlone będą od 
zmroku w pHechuau caleł noclJ, 

Reklama jwletlna Je•t tania I celowa 

6·cfo SltalDllla ••· t~ tel. 120·77, 188·58 

„ „ „ „ 

:'.~) ; . „:·:-. . '. ',. . . „. '. . •' „ „„ .. ·. „.: ·.~ '·1;.;-::::·~.::::.r:·:~:·_:,::: .. 

Dworze~ Hallshl. 
ODCHODZACE. 

7.17 Do Krakowa 
i Katowic 

„ Lwowa 
22.25 

Do Warszawy 
13.1 O (przyśpieszony) 

" Ilf 

" " „ Zielkowic 
3.05 

15.30 
19.55 „ Koluszek 

20.13 (z wagonem sy­
pialnym lII kl.) 

8.55 (z potą.:zeniem do 
Krakowa) 

22.03 (z połączeniem do 
Berlina) 

,, Łowicza 
„ Poznania 0.35 przez Kutno. 

9.25 (z potączen i<.:m do 
Gdańska, Gdyni, 
łlelu, Ciechocinka. 

„ Poznania 

„ „ 
•• „ 
" " 

13.23 
21.28 

7.24 

„ 

Inowroclawia) 

2120 „ Leszna 
i Krotoszyna 2.09 

„ Poznania 10.04 

„ Gdańsk:.. 
i Gdyni 

„ Płocka 15.05 (potącz. w Kutnie 
do Ciechodnka). 

„ Ostrowa 15.25 (z połączeniem do 
Poznania) 

" " ,. Warszawy 
19.25 

7.37 pośp. 
13.46 

„ Torunia 

I 

12.05 (z połączeniem na 
pociąg luksusowy 
do Berlina. Pa1ry. 
ża, Calais. Osten-

„ " dy i Londynu). 

PRZYCHODZACE. 

z Krakowa 7.09 I Z Warszawy 13.08 
„ Lwowa 9.15 „ „ 21.12 
•• Koluszek 18.56 „ „ 9.53 
„ Poznania 7.28 „ „ 1.05 
„ „ 13.32 , Zielkowic 19.09 
„ „ 7.01 I „ Łowicza 7.10 
„ „ 18.27 ,. Poznania 8.08 przez Kutno. 
„ Leszna 2.49 l „ „ 13.40 
„ Ostrowa 8.45 „ Płocka 19.53 
.. „ 23.15 „ " 4.58 
,, Warszawy 21.55 po~o. „ Torunia 22.13 
Powyższy rozkład jazdy wchodzi wżycie z dniem 15 mafa. 

ą~cyl.!!Z!~!~:JtaOHOOWi'i P. Kii'~ g er 
1 warny wierzydel! masy upadloś::I specialisła cboryb 

Abrama Dawidowicza, aby w dniu 14 skórnych. wenercz· l'horoby wenerv~ne. skórne I włosów 
czerwca 1930 r. o godz. 11 rano. w nycb i moczopłcio ANDRZEJA 3. Tl!L 132-ZS. 
drugim terminie. przybyli do Sadu 0-1 wych Leczenie la_mpa kwarco':"'e.. a~aJIZ? 

' kre_gowego w Łodzi (wydział Handlo- P lołrkowska70 krwt I wvd~1elln Przy1mu1e .cod~1enn.1e 
wy}, celem WYSfuchania sprawozdania (róg TraututtaJ od 11-1 1 od 6-8 w. w DJedziele ' 
Kuratora masy i wyboru syndyka tym teL 181-83 śwleta od 10 do lZ. Oddzielna pocze-
czasowego. Przyjmuie od 8.3o kalnla dla oa6. 

Sędzia Komisarz po 10.30 rano. od 1 Od 1-2 w LecznJcy CPlot~ka 62) 

Aleksander Helman do 2·30 pp„ 0~ 6 
do 8.30 w„ w nie· 

Kurator dzielę i •więta od 

ł . .Julian Zawadzki obrońca 10-1-ei. Oddzielna I 
----------·- - poczekalnia dla pa{) 
UCZCIWY znalazea torebki damsk1ej. 
zawierającej 200 zł. zagubionej dnia 2 ------

~~eW~~okrer~~~:~f 1~nw~~~~1n~~= Ha 'uynłafof 
nej zechce zwrócić takowa za wyna- 1 n p ~ • 
grodzeniem St. sierżant Rzadkowski, PALTA 

·1 Wysoka 19, 4 piętr<> . 

~-~-;o;·~ --NEURASTENICY mUsBRArtiAie 

cierpiący na drażliwość, słabość woli· OBUWIE 
brak energii. melancholt~. przesyt tycia 
bezsenność. ' ból głowy, wrażliwość ner- Kapelusze I 

i inne, suknie trikotinowe i t. p. 

przyimuie do reperacU. 
uL 6•90 Sierpnia 76, III piętro 

Tanio, bo w prywatnem mieszkaniu. 

I „ ' . ,+•' „ . .,: -·~ • ' 7 . ". 
' ' . '•.: " ~ ' . . „ ,, 

wó''!· ślesiennicę. nerw?we zaburz~nla ser 1P1'otrkowska 37 I Czteropokojowe 
ca 1 żołądka. otrzvmu1ą bezpłatnie bro· , • k e 
szurę Dr. Weiselfo, Cierpienia nerwów. l1u weiśc1e I p. m I BSZ an I B Dr Gebhard & Co, Gdafisk,OOCXXXXXXXXX> 
dod. 93. 30451 26 x Exp~ ur. med. I 
RAD.JOPOOOTOWIE 183-40, Pomo-r- ftlE'Df RlfK( •z wszelkieml wYgodaml. w centrum 
ska 20. wszelkie zlecenla radiowe do 9 n H a 'miasta. w czystym domu 
wieczór. 28 specjailsta cho POSZUKIW ANf . 
----------- rób skórnych Oferty pod „E B. 43", 

Dr. med. wenerycznvch 

R ~I c HE R;~~~f~~:~o w1~1iertawi~nia 
Spec,gilista chorób s~6rnych w niedziele i święta tkalnla mechaniczna 28 warsztatów an--

. "!'ene!Yc:z:nyc • ·. od 9-1 gielskich od 60" - 72" w ruchu z 
Leczenie diatermią. Elektroterapia. Oddzielna poc:i:e· wszelkiemi pomocnlczerni maszynami i 

Południowa 28- tel. 2Ul-93. lralnia dla pati utensyliami w centrum. 
Od 8-11 rano i od 6-9 wiecz. Oferty do • .Republiki'' sub „Ko-

W niedziele od 9-2. Dr. med. n:ystne" 
Dla niezamożnych ceny leczntc. -------------

LEC Z N 1 CA ~t. Biber~~ł •••sz•a••• 
LEKARZY SPECJALISTÓW Monluszki 11, fil•POIC030WE 

I GABINET DENTYSTYCZNY telefon 63-22. z pełnym komfortem, w dobrem poto-
PRZY GÓRNYM RYNKU Choroby skórne żeniu ooszukiwane na sierpień b r. 

PiotrKowsłia 294, tel. 122·89 weneryczne elek- Zgłoszenia pod MarJan Bernfeld 
( . } troterapia. skrz pocz 96. . . . „ prz:v przystanku tramw. pabJanlck!ch p · · d 8-lO -----· _ 

ZOUBIONO J>Ort4el z dokumentami: tCXXXXXXXXXXXXXXXXX~I Cz:vn~a ?cl 1!>-eJ rano do 7-el wiecz. ~J'~~e8° wiec • · _ _ ..,.,.. 

.- ,..: . . , . , .. r : , .'· . 

akt urodzenia, karte moralności i kwit • I w niedziele 1 śwleta do 2-eJ p0 p0t . d d 0 z.3 Mieszkanie 
banku na 50 zr. N. Mydlat!'z, Lewakiel I Komunikacja autobusowa Wszystkie specfalnoścl 1 den:ystyka. w nie z, 0 1 -l • 

::n:· Proszę o i:wrot za wyna1Tod'LC• Ł6df- Piotrków ~:·t~za::.1etlR;en:::r::a ~~!~~~~=:tn~Rf AlK~.5-cio pokojowe 
Autobusy na powyższej linii odcho- anahzl; ~m~czu). katu. k!wl. plwocm.I R z w.szeikiem; w:viwdamt przy ul . Naru-

LK NlZ TOR dl !et · ak , • • wydziel:n :td. . Operacie, ooatrunkl. towicza 
W~ Ą. A / .u~iad1:Ct~aiml dzą do Piotrkowa o każdej pełne] godzi· Wizvtv oa miasto moskiewskiego DO ODSTĄPIENIA z ~ob~~~sz~~~~~:-1h1 

poszukiwany I nie począws~y od 8 rano d.o zo w wie- I POR.Ił.DA 4 zł. konserw~torjum Wladom. tel. 139-04. • 

00 za.raz. Zgbszać się Ogrodowa 9. czór ze stac1i autobusoweJ przy ulicy I Porada dentystvczna oraz weneroł~ ud.~iela -
Siacla benzynowa. 71 Rzgowskiej 85, dojazd tramw~jami 11 I 4 I ticzna dla chorób skórnvch i wene-, leKCU gry S.AMO~Hqn_ landolet w b dobrym sta 
-------------- Czas przejazdu 1 godz. 30 mmut. Cena rvcznych 3 ZŁOTE. fortepianoweJ. nie z !Jczmk1em do .s.przedania za bei-
E. BERCIEWSKA. zam .1>rzy 1:fl. Wr~e zJ. 3 gr. SO. • ------·-------------1 Wschodnia 7~ cen z powodu WYiazdu Ogladać Wól-

!~~~~~~ :ar N~,36~~~~1ra Jcv• •y~a .Ję ~XX1'•41&łłXXXXXXXX~XXti / llł•••„ czatiska 261, u kowala. _ ~ 



lBSZCZB o meczu 
1uryści-Ł.1.S.a. Tb. 

W związku z uwzględnieniem przez 

Przed .spotkaniem łiódź „. Wa,rszi\VB 
o pubar redakc:Ji Republiki · 

Zarząd ŁZOPN-u protestu Turvstów w W dniu 15 czerwca odbedzie się jak tygodniu odbędzie się mecz treningowy 
sprawie meczu Ł TSG Ib - Turyści o wiadomo w Łodzi międzymil1stowe spo między dwoma teamami, poczem ustało 
mistrzostwo klasy A, dowiad.uiemy się, tkanie piłkarskie Łódź - Warszawa o ne zostaną dwie reprezentacie, jedna 
że ŁTSO niezadowolony z decyzji lódz- puhar .Republiki. Mecz ten zadecyduje, przeciwko Warszawie druga przeciwko 

··kich władz footbalowych odwołał się do czy puhar pozostanie w rekach W. o. I l\rakowowi. W sezonie biężącym z tio­
najwyższej magistratury piłkarskiej.- IP. N-uu czy też nadal toczyć sie będzie wodu aż nazbyt widocznego spadku for 
Dezyzja PZPN-u oczekiwana iest przez ' o niego walka. Kapitan zwiazkowy Ł.Z. my u czołowych piłkarzy łódzkich kapi 
sfery sportowe Łodzi z ogromna niecier 

1 

O. P-u już obecnie zabiera sie do przy- tan związkowy będzie miał bardzo utru 
pliwością. . gotowania odpowiedniego składu repre 1 dnione zadanie. · • . 

zentacji naszego miasta. W przyszłym · . 
•*fm-1111„•&msn~•„m111111..,1111„1a1JB1aa111111m•mkiiJWQm1lll!!l~~lillll11M„ ... „„„„„„„mm„11111m11111m1B111„„„„ 

Ł. K. S. -Mak abl (Kraków) 2:1 (1:0) 
'ff c~orais•~ spotflanłe pilfiarsfiic na •oDJO• 

dacii ju6ileus~ODJJJ€1i 1lalloa.liu 
Trzeci dzień jubileuszowych za wo- ' tni dzień zawodów jubileuszowvch. Pro 

dów ttakoahu minął pod znakiem duże- ' gram dzisiejszego dnia przedstawia się 
go zainteresowania. Publiczność wyka- ' następująco: 
iała duże zaciekawienie meczem ŁKS-I Godz. 14.20 Hakoah - Kadimah. 
Makkabi (Kraków), lecz została zawie- Godz. 14.30 koszyk. Makkabi -Ka-
dziona w swych nadziejach. Zawiodły dimah. ' ' 
l>0w1em oba zespoły. ŁKS mimo zwycię Godz. 15.15 bieg 800 metr. 
itwa grał słabo, znacznie gorzej aniżeli Godz. 15.30 siatk. Makkabi - Kadi-
YI zawodach z ttakoahem. mah. " · 

Na usprawiedliwienie drużyny nale- Godz. 16.10 skok w dal. 
ży zaznaczyć, że był to drui z rzędu · Godz. 17 finał 60 m. 
mecz czerwonych i większość graczy Godz. 17.10 gimnastvka. 

Godz. 17.30 p. rt. Makkabi (KrJ-·Ha­
koah. 

Godz. 17.50 koszyk. Makkabi (Kr}-
Z.A.S.S. , 

Godz. 18.15 finał 100 ~ 
Godz. 18.20 siatk. Makkabi (Kr) -

Hakoah. · 
Godz. 19 finał 400 m. 
Godz. 19.10 uroczyste zaJrnńczenie 

I 
zawodów jubileuszowych: defilada, wrę 
czenie nagród indywidualnvch. . 

Godz. 20 uroczysta akademia. 
wykazała zmęczeni~ Makkabi okazała ~~~!~~~-!~~·~~~~•!!~!~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
się dobrym technicznie zesootem, lecz 1 

::: 

stai0o:~:~U:~r~1:~:a,mg:~~~~z~:kkabi hy Dz1·a1 011· 111·a·· 1ny· TomiszowsL1·ego 
perkombinacją, skłonnościa do popisy- u u n 
wania się sztuczkami technicznemi, co Podokr-ellu Piłki NozneJ 

naJblłtsz1 · macza 
o mistrzostwo klasy A. 

Z ogromnem zainteresowaniem oczo 
kiwane spotkanie o mistrzostwo klasy 
A między Turystami i ttakoahem, czoło 
wemi zespołami w A klasie odbedzie się 
w nadchodzącą sobotę o godzinie 17-eJ 
na goisku KKS-u. Oprócz powyższego 
spotkania odbędą się jeszcze następują­
ce mecze o mistrzostwo klasv A: So­
kół - ŁTSG lb, PTC-ŁKS lb i WKS-­
Burza. 

Zakończenie turni1iu 
tennisowego legii 

Na kortach Legji zakończył się w pią 
tek popołudniu ogólnopolski tenisowy 
Legji. W finale gry pojedyńczej panów 
Maks Stolarow pokonał Jerzego w 5 se 
tach 6:3; 2:6, 2:6, 6:3. 6:1. w finale gry 
mieszanej para Jużanka i Maks Stola­
rów pokonała parę Syropowa i Popław 
ski 4 :6, 6 :3, 6:2, w drugiej klasie w fina~ 
le gry pojedyńczej Szwarcman ookon'ał 
Scheunerta 6:3, 6:4. 7:5. 

Plakkabi-Hi'koah 
W dni,u dzisiejszym <>dibędzie się .W­

kończen~e uroczystości jubil0Uszowych 
Hakoll'hu, które trwają od soboty. Z waż­
niejszych imp-rez sportowych, które od­
będą się w dniu dzisiejsnm, wymienić 
należy spotkanie między Ha'koahem a 
Ma:kkabi krakowską. Na zakończ·enie ju~ 
biieuszu odbędzie się w godzinach wie­
czorowych w· s,ali rady miejskiej uroczy­
sta akademja siport·oWa z udziałem przed 
stawideli wiładz !komunalnych, wojsko~ 
wych i sportowych. 

niedzielna mecze przyznać trzeba jest dość miłe dla oka, :HomunlAat Xr 8 
lecz mało skuteczne. Dość dobry atak . . • . • W nadchodzącą niedzielę gra ŁKS w 
Makkabi nie potrafi absolutnie strzeh~ć: 1) Podaje się ~o wiadomości, te dz1en 1' wneJ przepada na. rzecz Ł. Z. O. p, i:!· G. Królewskiej łiucie z tam tejszvm Ru­
i tym i tym tłumaczyć sobie należy; że lfi ~zerwca_, z~ ,tal prz~.z1iaczony Jako 11) V!zywa się R. K. s„ „Sk~a do chej:Il, który nadspodziewanie wysunał 
drużyna ta nie zdobyła żadnei bramki. „D_zień t. Z. C. P. N.-u • Kal~tHlarzyk I przeslama statutu, V/ptacema wpisowe~ się na jedno z lepszych miejsc w tabeli 
Przebieg gry niezbyt interesujący to- d'1ia Ł. Z. O. ~· N.;-u ukaże Slę w na„ go, oraz 10 ~ł. . n~ Ł. Z. <?· P. N.. ligoweJ·. Oprócz powyższe"o sootkania 

I . . . 1 . '. stcpinw kom11111kac1e. 12) Poda1e się do w1adomosc!, te o- 6 • 

czy się przewazme na 00.o~ie b?iska. 2) Podaje się do wiadomości, te U• bowiazkiem gospodarza urządzającego odbędą si~ następujące mecz_e Leg1a -:-
ŁK~ zd?bywa bramk~ mz Y" pierw- tworzona została „Delegatura L. O. K. zawody Jest tak graczom jak i sędziemu Warszawianka. w Warszaw1eoraz W1-

s~ej n:.mu~ie gry ~ ~amiesza?ia. Odtąd S." piłki notnej, w sklad któref wcho: podczas zawodów jak l po zawodach I sł~ - .cr_aco~1~, który miał sie -0dbyć 
S} tuac1e s1~ zm1e!liaJ~. lecz zadne~u z dzą: pp. Rozenblum T. - sekretarz 1 dać pełną obronę tak osobistą jak i czci. ub1egłeJ medzieh. 
zespołów me udaJe się zyskać drugiego Kaczmarski J. - skarbnik (korespon- 12) Wyznaczenie odpowiedniej ilo­
punktu. · dencję nadsyłać należy Antonie~o 12, ścl porządkowych, którzyby tzuwati 

P? zmianie mi~jsc Makkabi m~ dużo Rozenblu~ T.). , . I nad . a) pr,zyzwoitem za~howaniem się 
okaz]l do uzyskama wyrównujaceJ bram 3) Prosba S. G. S. Sokoł w sprawie 

1 
pubhcznosc1, b) zabezpieczenie placu 

ki. lecz żaden z zawodników nie potrafi wyplacenla zł. 20, jako odszkodowanie 

1 

przed wtargnięciem publiczności, spe-j 
zdobyć się na strzał. Wreszcie na 5 min. za mecz z M. K. S. w dniu 11 maja 30 r. cjalnie zaś zabronienia stania komukol-! 
prz.ed końcem meczu zdobywa drugi załatwiono odmownie, wiek przy bramce. Towarzystwo, za. 
punkt dla czerwonych Szałapski. 4) Pod groźbą natychmiastowego za niedopHnowanie powyższ·ego będzie po I 

Do zawadów tych wystawił Ł K S wieszenia wzywa si~: S. O. S. „Sokół'' ciągnięte do odpowiedzialności. 
drużynę poważnie osłabiona w obronie i i R. K. S. 1 ,M~o_t" do wpłac~11ia z~. 5, ja- 13~ Dy~kwalifikacja powo~uj.e, że I 
pomocy, a mianowicie: Je~oto. Nowak, ko karę .za pozne z1dosz~me męę~łł to- qqf~ll~~t~ nJjł ~·PW~rzyst.wa hłb Je~ft czt_o ! 
Mikołajczyk, Małek, Tedeuszewicz, Jan warzysk1e~o. . . . . nek me ~oze brac udz1alu w grach m1-
czyk, Durka, Widławski, Szałapski, . 5) Zawiesza się z. ~.mem dz1S1ejszym strzowsk1ch. . 
Król Śledź S. R. W. F. „Jutrzma do czasu wpfa... 14) Rozgrywanie zawodów z tow. 

'w dni~ dzisiejszym gra Makkabi z cenia wpisoweg? w sumie zł. 15. . dysk.walifikow. jest nuedopuszczalne i 
tt k h · d · k . k 6) Wzywa się kluby do zgłoszema będzie karane. 

a oa em, prz~czem ruzvn.a ra ow- vvszystklch rozegranych meczów w biel Klub zawieszony za nieuregulowan'e , 
sk~ ma wł"stąpic we ~zmocmo_nvm skla ! żącym sezonie i podartła skladu. oraz rtależności finansowych ma prawo brać ! 
d~ie. Op:ocz spotkama powyzszego w · wyniki powyźszych zawodów. I udzia.r w zawodach dopiero po przedsta ' 
piłkę no~ną oraz, mecz~ łiako~h II -1 7) Pod rygorem kary wzywa się: ' wieniu sekretarzowi Podokr. kwitu 
Kraft, ktory zakonczył. się, zwvc.1ęstwe!11 z. I{. S. 11ttakoah'', R. K. S. „Lechję", I stwierdzaiącego, że należność została 
Hakoah!-13:1, odbyły s1e rowniez w dnm IR. K. s. „Młot". S. B. W. „Tomaszo- uiszczona. . 
wczoraJsze zawody lekkoatl~tyczne wia11kę' ' , K. S. „Pogoń" ,,K. 5. ,1Slfa„ i I 16) Zawiadamia się K. S, 11Sit~·· i ,/fo . 
oraz gry sportowe, ~tó:ych ;vvmk1 ogło i' K. K. S. do nadesłania 'Y terminie 4 maszo,v:iankę" ,że statuty ich nie zosta- l 
szone zostaną w dmu 1utrze1szvm. dniowym dokładnego rozliczenia z roze ' ly przyJęte. . 

W dniu dzisiejszym odbedzie się osta ' granych już mecz6w tak m1str~owsklch Wszystkie kluby · obowiązane są 
lillSłHłiNW • 1 • 1 w rmtl!IMD jak i towarzyskich, oraz ze sumy brut- przestać swe statuty nafpózn!ej- do drtla 

Wielki film diwiękowo•śpiewny 

r1a wa 
wg. rozgłośnej sztuki teatralnej, będą­
cej rekordem powodzenia teatrów 

ws!ys!klch stolic świata. 
Role główne: 

M4'rma K~tthedy, Evelyn Berht, 
Glenn TrJłon, Robert Ellls 

oraz tysiące girls i tancerek, 

Pierwszy ~ystęp to5~oc.zm~zu~wany~l~oł10 5••cz•e•rw~ca~19~~~r·~~~~·•~•·~~~~~~~~~~~~ proc. z meczu o mlstrzostwr> (Komun1
-

polskich fekkoatlet6w zagranicą. kat Nr. 5). . . · n • r d " • · 
Pierwszym te·gorocznym z.agranicz- . 8) przypomm:i Się, te dokładne r~z- . ZIS za wo y zapasn1cze 

nym występem naszej druż:yny 1ekkoatle h~zcma z meczow oraz proc, wym e- . 
tycznej będzie tró~mecz bałtycki Polska m?~e w p~r. 1 nalety przssy~ad w ter· • ucl;iiałem nafleptffl'Ol:fi tiopośnlłflóaJ łód~IH«:ft 
- Łotwa - Estonja, rozegrany w dniu mmre 4 d11IOWyttJ pod adte$em skarbrtl- . . . 
19 i 20 czerwca w Tallinie. Skład repre- ka podokręgu (Tomaszów ~azow„ ul. Ruchliy.ry Zarząd Łódzkiego Oktęgo. 
zenta 'i ustalon zostanie 0 mistrzo- Warszawska 60, Rym~owskt I<.). we;go z.v.:1~zku Atletyqnego ,urządza w 
stwac~ okrędo:ych i zawod~ch iubileu- 9) Klt1bon:i przrna1ezt1Ytn do~· z. P. 1 d1?11u dz1s1e1szym ~ ~odz, 16-ei. w Heletto 

h PtLA N.-u wzbromone Jest rozgrywanre zawo wie zawody zapasrucze z udziałem Zll-
szowyc · dów z klubem nieprzynależnYm do zwią wodników następujących klwbówposiada 
Program bokserskich zku bez zezwolenia Podokrę~tt. gral!z iących s~kcje atletycme: Siła, Unja, Wi-

zglosz.ony w klubie związkowym nie dzewska Manufaktura, Kruscheender i 
mistrzostw Eurouv. moż·e jednocześnie być gtaczem Tow, Makka;hi. Poszczególne wagi reprezento 

Program ho1n:en11i ch mi~trzostw Eu- niezwiązkowego. wane będą przez następujących zawodni 
ropy w Budapesz ;:~ ·przedstn.w1a się na- 10) Protesty dotyczące zawodów o ków w. kogucia.: La:rJge ('WJM) ZiaHł1„ 
stępuj ąco: 4. 6. i-ano w ażenie i losowa~ mistrzostwo należy wnosić do Podokrę- ski (Unia) S:warc (Siła) R~ini(łwski 
nie , wieczorem otwarcie zawodów 1 gu najpóźniej w Cie\gU dwuch dni (48 go (K h 'd ) L 'ib . ' (M kk bi) · 
pierwsze wa.l'ki, $, 6 i 7, 6 - przedboje, I dzin) po ukot1cze11iu zaw(]dów, zal:icza. ruse een e.r ' ~ erman a a · 
8. 6. finały . W zawodach weźmie udział jąc rów11ocześnie kaucJę w ~~oko~ći W. piórkowa Maier Ad (WIM), Ee . 
ponad slu bolc2rów 17 narodów. 10 zt., która w razie ódpOWied.żi odmo· ikert (Unja) , Wł.odaTczyk (Sita)~ Gtt!!1or-

kowski (Kruscheender), Kingsberg (Mak 
kalbi). 

W~ lekka: Ktebik (WIM), Tarmulski 
(Unja), Gross (Siła ) , Kor'yd{i (Kruscheen 
der. Zawadzki ~Makkabi) . 

W. ~ółśrednia: Zalewski (WIM},• Ola 
sek (Unia), Gross (Siła), Fischer (Krus­
oheendeT) w. średnia : Mitows'ki ('WIM), 
Barłoga (Unja), Łęcewicz (Siła), Pie r.: h 
(IKrus~h .) Sędziować ibędz.i e na mecie p . 
MacieJewski. Punktowi p,p,: E2-~·-.::· 
Pumme. Spotkania rozegrane '· . . -· ... ,. 
sf emem drwżyno'\iym, przy·;: z zrn ---
. ka drużyna otrzyma ce1rnv r.<•', . 
wany prze,z Bar-Kochba. · • 
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Ks . .- Karol bełgiiski 
.~ę.ndydatem na tron 

rumuński 
Bruksela, 3 czerwca. 

„La Lilbre Belgique" przynosi sen­
sącyjną wiadomość, według której w 
ltróekim już czasie na tronie rumuńs'kim 
zasiądzie przedstawiciel belgijskiej rodzi 
·ny królewskiej ks. Karol. 
· • Wed.łu,g tychże informacyj Vintila 
~a'tianu, były dyktator Rumunji, a obec 
ai-e przywódca opozycyjnej partji liberal­
dej/ zwalczającej następcę tronu ks. Ka­
ttlla, miał zwrócić się do ks. Karola bel­
~ąkiego z propozycją objęcia tronu ru­
mt:m.skiego. 
. :J>.r~yczyną załamania się obecnego ga­

bitretu Maruu będzie rozbicie rokowań 
.? .J>OŻyc~kę zagraniczną, bez której Ru­
"'ąlunja nie będzie mogła wybrnąć z kry­
·,t;Ysu gospodarczego. 
',"' Propoztcję swą Bratianu motywuje 
tein, że obeooy małoletni król Michał 

· )\ie posiada dostatecznego poważania 
·wtr6d narodu, ani zaufania zagranicz­
nych. fiµansistów. Wstąpienie na tron ru­
~Uń~ki ks. Karola belgijskie.go byłoby 
wzmocnieniem autorytetu Rumunii za­
~anicą, z drugiej zaś strony przekreśliło 
Dy wszelkie nadzieje ks. Karola rumuń­
lkiego na powrót do tronu. 
' Ę:s. Karol belgijski ma się w najbliż­
szym czasie zaręczyć z ks. Ileaną rumuń­
•ką, <:o ma mu otworzyć drogę do tronu 
rumuńskiego. 

Ks. Karol belgijski jest dorodnym po­
ruczni'kiem marynarki belgijskiej. Jego 
usposob'.enie demokratyczne zjednało 
mu wielką popularność. Codziennie, jak 
zwykły śmierlelnik, bywa w kawiarni, 
tt!tauracji i chodzi do kina. 

· To nie Ludendorf 
: zwyciężył I.„ . ~ 

• :fensof'.gjne rf!DJefo,;je 
'fAur,;fiilfo o 6i111Jie pod 
-'t . !i"onnen6ereiem 

Wiedeń, 3 czerwca. 
' ' „Neue Freie Presse" zamieszcza sze­

f~g artykulów Winstona Churchilla, by­
te~o pierwszego lorda admiralicji i mini­
!~a wojny, na temat bitwy pod Tannen­
b•f.&leJil· Z ogromną znajomoiści.ą mat·er­
;ł.fu f~ktyczn.ego występuje lord Cht11'­
~ll _przeciwko le·gendzie, jakoby bitwę 
pOCł Tannen!bergiem wy.grał gen. Luden­
c{ori. 
· Lord Churchill dowodzi, ze właśnie 

Lu4endorf był tym, którego rozkazy 
u~ęzliwiłyiby rosjanom wydostanie się z 
p'ufapki, gdyiby nie generał Francois, któ­
"y' Wibrew rozkazom wydanym przez Ln­
d-tnd·orfa dokonał ost·atecznie ~·naraża­
j\c się ria niebezpieczeństwo i karę za 
n.i~posłuszeństwo - osaczenia i zniszcze 
nł.ti w zupełności armji rosyijskiej. Plan 
d~ , całej kaIJllPanji wypracował ni.e gen. 
Lunefnd~rif, lecz gen. HoHman. 

" 
: : Profesor ... wojny 

domowej 
Ryga, 3 czerwca. 

1,Prawda" donosi, że akademia komu­
ni,tyczna w Mos'kwi.e zaprosiła znanego 
_przywódcę komunistów niemieckich 
JV\81k$1l Helca 111a stanowisko prorfesora 
t„i;i i praktyki wojny domowej. Maks 
Hele 1 oprócz wykładów ma urządzać 
przy pomocy instruktorów wojsk<bwych 
twiczenia praktyczne w zakresie wallk 
ulicinych. 

3.Vl 
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W!dok ulicy w mieście Pegu (Birma); na ulicy tej runęło w gruzy kilka świą­
tyń, grzebiąc pod sobą kiłk~.d.ziesiat ludzi. 

a mn e •~o em o .., -J randłł 
1ada no p ęliniejsa Aa.łc.ł 

CILLY AUSSEM. . 
~łynna tenisistka, grać 11.edzie w Pary!n 
o tytuł mistrzyni francii ze sł Y n n ą 

Helem• Wills. 

"godńe -rodzeł'lstw~ 
1ł1»arlamentarn ••. 

W Islandii mieszka ogółem tylko 200 kat~!ików. Nłen,mieJ .- mała ta .2!°ina zdo- Jedynem w swoim rodzaJu rodzeństwem 
była się na zbudowanie w stolicy Island11, ReykJaw1k, .P•~knego _k?.scioła-~aJ· ,,parlamentarnem„ może się poszczycić 
okazalszej w cafem tem państwie ś~i2.tyni. - Na zd1ęcm: koscroł katollcki parlament niemiecki. Od kilku dni za· 

w Reykiawik. siada w nim z ramienia partJJ social-d• 
mokratyczneJ, jako zastępca zmarłego 

· Jl niedawno posła-nowy oosel AUGUST 
% OflUfU %eppeJ DG lp rnergce SI.EMSEN. W parlamencie tym zasiada 

Sterowiec „Zeppelin" nad nowoJorskiemi · drapaczami c hm ur. 

jednak. również, Już od dawna. z ramie­
nia tejże partii, posłanka ANNA SIEM· 

; SEN - siostra Augusta. ..Zgodne" to 
· rodzeństwo widzimy na powyższ~m 

zdieciu. 

Wofna bandycka 
w Chicago 

Londyn, 3 czerw·ca. 
Donoszą z Chicago, że zawieszenie 

ibroni pomiędzy dwoma rywalizującemi 
z sobą organizacjami bandyc'kiemi zosta. 
ło zerw~e. Pomiędzy zwolennikami obu 
ba:nd wywiązal·a się walka, w czasie któ­
rej użyto karabinów maszynowych. Tr.zy 
osoby straciły życie, zaś dw!e odniosly 
ciężkie obrażenia, w tej licZJbie jest jed.­
na kobieta. 

Zaburzenia w Lipsku 
lłerlin, 3 cz·erwca. 

W Lipsku doszło ubi.egł·ej nocy do 
starć pomiędzy komunistami a narado. 
wemi socjalistami. Po obu stronach Sl\­
•raooi. Dzięki enel'lgicznej in:terwencji po­
licji zaiburzenia zostały szybko stłumio. 
ne. 

P e t . W Łodzi 2.90 miesięcznle._:_zamiejscowe 3.50 zL 
f fl ll ffi ef 3 a· mJe<.ięcznie.-Za.granica 5.60 z.t. miesięcznie, 

= Odno.szenie do domów 40 groszy. 

Oałoszenia· ZWYCZAJNE: 12 gr. :r:a wiersz milimetrowy (na stronie IO-szpalt.) 
b • W TfKSCIE: 50 gr. za wierz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) 

NEKROLOGI: do 150 wierszy po 30 gr. wyżej 40 gr, za wiersz mil. (na str. ·~-szp . ) , Zar~c:z: I 
Redakcja ł Administracja, Piotrkowska 49, Godziny p r~·-'oć redakcli ~ za1lub. po tekście 10 zl. Za miejsce zastrzeżone specjał-na dopłata. Zamiejscowe 0 so p;·o c„ za-

7.(elefon Administracji 1.22-14. - - po poi. f' ;ów niezamówio- ~raniczne o 100 proc. drożej. Za terminowy druk or;foszeń administracja nie odpowiatl:i. D~ubne 
_._, >i Redakcji: 1.27-24, 1.36-43, 1.36-44 nych nie .. ca si~. - - - 15 groszy. - .Najmniejsze zl 1.50, pos:z:ukiwał)ie pracy 12 _groszy, najmniejsze J.20. 
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